Legenda o Górach Pieprzowych
Dawno temu mieszkał w Sandomierzu kupiec, znany i poważany wśród mieszkańców. 
Człowiek ten wile podróżował. Trudno byłoby wymienić kraje, które odwiedził. 

Był w słonecznej Italii, we Francji, Szwecji, Niderlandach, w dalekiej Persji, niektórzy mówili, 
że dotarł nawet do Chin.

Z każdej podróży kupiec przywoził ze sobą wiele nieznanych i rzadkich towarów, 
które sprzedawał sandomierskim mieszkańcom.

Oprócz tego, chętnie opowiadał o niezwykłych rzeczach, jakie widział, oraz o przygodach, 
które spotkały go podczas dalekich wypraw. A sandomierzanie z wielkim zainteresowaniem
 i zdziwieniem przysłuchiwali się jego opowieściom.

Gdy kupiec wracał ze swej kolejnej podróży, postanowił przejechał przez góry znajdujące się nieopodal Sandomierza.

Jego wóz, zaprzężony w dwa konie, wyładowany po brzegi towarami z wielkim trudem przedzierał się przez porośnięte krzakami wąwozy. Nagle jakaś gałąź zaczepiła o jeden
 z worków znajdujący się na wozie, i cały pieprz, który był w środku wysypał się. 
Niesiony wiatrem, mocny aromat przyprawy było czuć w całej okolicy.

Na pamiątkę tego zdarzenia miejscowi nazwali owe góry Pieprzowymi.
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